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TYGODNIOWY
morskiej i rzecznej ze szczególnem 

i zadańjżeglugifpolskiej.
poświęcony sprawom żeglugi 

uwzględnieniem potrzeb

P R E N U M E R A T A :  Rocznie w kraju 4 zł, za­
granicą 9 zł; Półrocznie w kraju 2 zł, zagranicą 5 zł. 
Kwartalnie w kraju 1 zł, zagranicą 2 zł 50 gr. Do Ar­
gentyny, Austrji, Belgji, Bułgarji, Czechosłowacji, 
Estonji,Jugosławji(S.H.S.), Francji, Łotwy,Portugalji, 

Rnmunji, Węgier i na obszar W. M. 
1 l Ä k .  Gdańska: rocznie 7 zł, półrocznie 4zł,

. «V kwartalnie 2 zł. W mieście i w por-
cie Gdańska jak w kraju. Prenume- 
ratę prosimy wpłacać na konto P.K.O. 
170 044, lub przekazem pocztowym 
P°d adres, admin. pisma w Tczewie. 

Na 4 kwartał 1926 r. można abo- 
'f>‘Jkryi&m iitsB  nować „Żeglarza Polskiego“ rów- 

, '  nież na poczcie.
'■ '.¡L Prenumerata „Żeglarza Polskiego“

wraz z miesięcznikiem ilustrowanym 
„Morze“, wynosi 8 zł 50 gr, które 
przekazywać należy do administracji 
„Żeglarza Polskiego“.

P o d  red ak cją  J. R. K le jn o ta  przy  w sp ó łu d z ia le  K om itetu  R ed a k cy jn eg o . Cen a  10 gr.

Ceny o g ło sz e ń : za drobne ogłoszenia handlowe 
40 gr za wiersz milimetrowy trzyłamowy. Za po­
wtórne ogłoszenia 30 °/0 zniżki. Większe i stałe 
ogłoszenia według umowy. Poszukiwania pracy 
i wolne posady 25 groszy za a£
wiersz milimetrowy trzyłamowy djjB g
— Ogłoszenia w tekście i przed 
tekstem 50 °/0 drożej. C f

Redakcja i administracja: TCZEW, /  ¿ŚsBtlifc 
ul. Hallera 17. Adres p ocztow y: \
Tczew „Żeglarz Polski“. — Konto: V \
P . K. O.  170 044. Wszystkie mater-
jały i artykuły umieszczone w pi- yS ,
śmie są płatne. Rękopisów redak- * ©
cja nie zwraca.- JH SIa

Nr. 38. Rok wydania piąty. TCZEW, dnia 16 październ. Î 926 r, O góln ego  zb ioru

w ic jeszcze w ięcej pom naża niebezpie­
czeństw o rozbicia sie.

N iestety niebezpieczeństw a tego nie 
zdołał uniknąć tym. razem  sta tek  pol­
skiego tow . źegl. „Sarmaciia“ — p|a-

nieraz nic nie tracąc  na sile, na k ie ru ­
nek  NW  i już sie dobrze „w yw iaw szy“ 
zakończyć sie średniej siły  wialtlrem 
zim nym  i rozpagadzającym  N.

Zbaczanie w iatru  od zachodu ku

Głęboki niż (poniżej 730 mm.) 
przesunął się w  dniach 8— 13 b. m. od 
Irlandii i Anglji poprzez południow a
Skandynaw ię i Finlandię na Ocean Lo­
dow aty. Najgwałtowniej się rozw inęła 
burza na b rzegach  L a Manchu i na  m o­
rzu Półnoenem . Pom ijając duże s tra ty  
w yrządzone w  m iejscow ościach p rzy ­
brzeżnych, podnieść należy znaczne o- 
fiary jakie ponieść m usiały w  ludziach, 
i m ateriale p ływ ającym  żegluga m or­
ska i rybołóstw o morskie!. W skutek 
olbrzym iego parcia w iatru  sta tk i p rzy ­
czyniały sobie aw arje  nie ty lko  n a  m o­
rzu. lecz rów nież w  portach  i kana­
łach. W  kanale kilońskim  zasz-iy zd e ­
rzenia i dotknięcia p rzez statk i b rze­
gów kanału, co się tłum aczy zmniej­
szona przepisow o szybkością jazdy, 
p rzy  _ której sterow ność  sta tków  ró­
w nież sie zmniejsza, a w p ły w  w iatru  na 
nadw odna część kadłuba tem bardziej 
panuje nad w łasnem i rucham i okrętu.

A w arie na o tw artem  m orzu, jak 
zw ykle p rzy  zachodnich w iatrach p rze­
w ażają ogrom nie p rzy  w schodnich i 
południowo1 - w schodnich w ybrzeżach  
m órz i zatok. Niże, p rzesuw ające :się 
ku w schodow i po północnej od nas 
stronie wywołu.ją zbaczanie w iatru 
w praw o, czyli ze w skazów ka zegarka. 
N ajgw ałtow niejsze wśródi znanych u 
nas burze — zachodnie rozpoczynają 
się zazw yczaj poryw istym  SW , ażeby  
w pobliżu kierunku W  «sięgnąć siłę 
najw iększą, poczem  'zbaczają powoli,

północnemu zachodow i w  okresie ża ­
glow ców  czyniło istne pułapki z zatok 
pbiłudn)iowo' zachodnich 'p,ozai k tórem i 
ku zachodow i znajdow ała się znaczna' 
p rzestrzeń  otw artych w ód: fala i prąd 
zam ykały  w yjście od s trony  południoi- 
wo-zachodniei, w ia tr  zaś gw ałtow ny  od 
północno - zachodniej strony , w obec 
czego żaglow iec m usiął sie niechybnie 
zbliżać do brzegu i zginąć na  m ieliz­
nach. K lasycznym  p rzyk ładem  itakfej 
zatoki jest Jam m erbay  na zachodnim  
„żelaznym “ brzegu Jutlandlii, k tó ra  
p rzy  zachodnich w iatrach  omija się 
zdałeka. Na B ałtyku podobnie iest pod­
łożony kąt B rustero rt-m ierzeja  Kuroń- 
ska - Kłajpeda, gdzie często  się rozbi­
jają jeszcze i dziś drobne sta tk i (w ię­
ksze rzadko m aja po trzebę ku rsow ar 
nia w zdłuż tego w ybrzeża).

O statnia burza p rzyn iosła  tu  Ró­
w nież ofiarę. Żaglow iec „Hoffnung“ 
został w yrzucony  na mieliznę przty 
m ierzei Kurońskie.i. Załogi nie było  i 
dotąd niew iadom o czy  zginęła czy  też 
zbiegła , gdyż sta tek  trudnił się p rze­
m ytnictw em  spirytusu.

W ybrzeże  Holandii, oraz w yspy  
zachodnio-fryzyiskie sa  z tychże p rz y ­
czyn widokiem  licznych aw aryj pod­
czas burz zachodnich.

istnienie tu  na dość plokaźnej od­
ległości od w y b rzeża  rów noległych ła­

row iec W isła.
_ Jak  w ynika a dotychczas o trzym a­

nych wiadomości, sta tek  praw idłow o 
trzym ał się zdała, od w y b rzeża  Holan­
dii będąc w  drodze z Rotterdam u do 
Oslo z ładunkiem  koksu. A w aria s te ­
ru pozbaw iła jednak, sta tek  ruchu i 
został on napędzony na T ersche lling - 
Bankę, gdzie utkw ił na mieliźnie. Za­
łoga została uratow ana przfez inny 
sta tek  i pow róciła do R otterdam u. Nie­
ste ty , p rzy  okolicznościach, szczegó­
łów  których ieszcze na raziię b rak , zgi­
nęli p rzy  pełnieniu sw ych obow iązków  
śm iercią m ary n arzy : oficer okrętow y
Dunin M arcinkiewicz fil marynarz! Ł a­
buń. Cześć pam ięci tych, co zginęli na 
m orskim  posterunku!

Co do „W isły“ istnieje nadzieja 
ściągnięcia jej z mielizny. Kapitan sta ­
tku pow racał doń po ustaniu burzy , 
znajdując m aszyny  zalane w odą, a 
sta tek  leżącym  przy  niskiei w odzie 
praw ie na osuchu. Jed n ak  pow rót 
burzliw ej pogtody zm usił go do o d ­
w rotu . Obecnie rzeczą um ow y pom ię­
dzy  asekuratoram i, w łaścicielam i 
statku i tow . ratow niczem  jest roz­
strzygnąć o dalszem  ratow aniu uszko­
dzonego statku. Jak  w idać z dotych- 

. czasow ych w iadbm ości, W isła  ¡może 
być w yratow ana, o ile w ciąż pow ra­
cające gw ałtow ne w ia try  zachodnie;
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nie zniszczą jej tym czasem  znacznie 
w ięcej.

W  braku dokładnych danych odkła­
dam y szczegóły do przyszłego num eru.

fednocześnie z w ypadkiem  jaki za­
szedł z W isłą zatonał w  pobliżu luger 
ryback i holenderski „Vladingen 47“ ; u- 
ra tow ano  z niego tylko 4 osoby. 13 zaś 
osób załogi utonęło. Kilka statków  an ­
gielskich, parow iec hiszpański i grecki 
w zy w a ły  w ciąż rakljosygnałem S )O S  
o pomoc, której nikt z w ybrzeża  po­
dać nie był w  stanie. W  ujściu Elby 
zatonał żaglowiec „F rieda“ . .< ,

'Ciekawie jest. )że .na zalew ie W i­
ślanym  w  zachodniej jego części, w o­
da pod w pływ em  stałego w iatru  od za­
chodu obniżyła się o 1K m etra, co w y ­
wołało przerw ę w  komunikacji parow ­
cami m iędzy Elblągiem a m ierzeia 
W iślana (Kahlbergiem).

Służba ostrzegawcza o 
lodacłi na wodaclt polskich.

Od dnia 1 listopada r. b. nadaw ane 
będą wiadomości o stanie lodów na 
w odach polskich prziez siacie rad io te­
legraficzna W ydziału M orskiego w  No- 
w ym porcie, znak w yw oław czy  AXX, 
fala 600 m. gasnaca.

D epesze lodow e nadaw ane beda co­
dziennie o godz. 11,30, czas środkow o­
europejski. T ekst depesz będzie szy- 

, frow any w edług klucza z Kónigswu- 
sterhausen i sk ładać ■ się będzie z 2 
grup po pieć cyfr w  każdej, w edług na­
stępującego schem atu:

I g rupa II g rupa

Ł1S ŁiL L  J5J JL
T  3 4 5”

gdzie .] oznacza stan  lodów, a K — 
stan żeglugi.

Każda p ara  liter w  pow yższych  
dwóch grupach oznacza dane, d o ty ­
czące stanu lodów  i żeglugi na  odcin­
kach m orza, przed punktem  • obserw a­
cyjnym  lub w  porcie, a m ianowicie:

1) R ozew ie — m orze
2) Hel —
3) Hel — port
4) G dynia — m orze
5) G dynia — port.

Znaczenie poszczególnych cyfr klucza:

I.

— Stan lodów.
0. Morze wolne od lodu.
2. Miejscami dryfująca kra.
2. Miejscami drufujaca kra.
3. C ienka p o k ry w a  lodowa.,
4. Zbita kra.
5. G ruba kra.
6. G ruba pokryw a lodowa.
7. Gruba, m ocna k ra  dryfującą.
8. Z w arte, mocne m asy  lodowe.
9. B rak spostrzeżeń (z pow odu m gły 

i t. p.).

II.
K. — Stan żeglugi.

O. Stanu lodu nie zauw ażono z pow o­
du m gły i t. p.

1. Żegluga odbyw a się bez przeszkód.
2. Żegluga utrudniona dla żaglow ców .
3. Żegluga utrudniona; dla żaglow ców  

m ożliw a tylko zi holownikiem.
4. Żegluga bardzo  utrudniona; dla ża­

glowców niemożliwa.
5. Żegluga m ożliw a tylko dla silnych 

parow ców .
6. Żegluga m ożliw a tylko p rzy  pom ocy 

łam acza lodu. *
7. Żegluga zam knięta.
8. F a rw a te r u trzym uje łam acz lodu.
9. B rak «po-strzeżeń.
U w  a g a :  D ryfujący oznacza ty le  co 

p ław ny, czyli p łynący  sw obo­
dnie z prądem  lub w iatrem .

Konkurs motorów łodzi rybo- 
. łówczyeli w La Rociielle.

W  La Rochelle w e Francji odbył się 
konkurs m otorów  łodzi rybołów czych. 
F rancuska p rasa  fachow a z satysfakcja 
notuje znaczne podniesienie się pozio­
mu budow nictw a (m otorów  specjalnie 
przeznaczonych dla sta tków  m niejszych 
rybołów czych. Konkurs by ł m iędzyna­
rodow y.

W iększość m otorów  była  typu  pół- 
diesel (semi—Diesel) z głow ica żarow a 
i podgrzew aniem  w stępnem . Jeden  z 
m otorów  (Y andercam m eń) m iał zapu­
szczanie natychm iastow e dzięki kaw a­
łeczkow i żagwi, um ieszczonem u jako 
św ieca zapalająca, a  k tó ry  zapew niał po­
w stan ie  w ybuchów  aż do czasu rozża­
rzenia się głowicy.

O dznaczona została  łódź uzbrojona 
w  m otor półdieslow y system u Bolin- 
dersa  2 cylindrow y czterdziiestokonny, 
zw racalny. Motor B ettus - Loiire, fran­
cuski, cz terocylindrow y w ybuchow y, o 
sile 50 KM nieco lżejszy i nieco szy b ­
szy. rów nież został odznaczony.

W śród m niejszych m otorów  z gło­
w ica żarow a został odznaczony 15-kon- 
ny  semi—Diesel Ballot, oraz 16/18 kon-

ny  Thom son-H ouston o 480 obrotach, 
w aga 1.350 kg. W  tejże klasie został od­
znaczony 3-cia nagroda w spom niany 
w yżej m otor Vandercam m en-M orski. 
pod nazw a „Le S ard in ier“ 12-konny, 450 
obrotów , w aga 450 kg.

Znam iennym  w ynikiem  konkursu 
jest zniknięcie nafty  jako paliwa, pozo­
stały  ,.na placu boju“ tylko benzyna dla 
m otorów  w ybuchow ych i m azut do 
półdieslów. U jem nym  wynikiem  kon­
kursu jest w ciąż jeszcze niepokonany 
b rak  dobrze urządzonych m aszyn do 
obsługi w ciągów  łodziowych, do koło­
w rotów , a w ięc do podciągania się lub 
ciagnienia sieci, i t. p.

D w a sy stem y  uruchom ienia koło­
w ro tów  p rzy  pom ocy m otorów  zostały 
zadem onstrow ane przed  kom isja sę ­
dziów. P rz y  jednym  pięciokonny m o­
tor B ettus - Loire w prow adza w  ruch 
kołow rot p rzy  pom ocy sprzęgła  dwu- 
stożkow ego, działającego p rzy  pom ocy 
tarcia. Opór tarc ia  w y b ran y  jest poni­
żej m ocy m otoru, co jest celowe: 
sprzęgło zsuw a się i ty łka-ham uje, w iec 
m otor w cale nie może stanać. P rz y  pró­
bach tego urządzenia doprow adzono 
natężenie aż do pęknięcia liny ciągnio­
nej. przyczem  m otor nie stanął. W  in­
nym  system ie p rz y  m otorze pięciokon- 
nym  Baudouiri silna, dajaca się regulo­
w ać sp rężyna p rzyciska do koła zę­
batego śrubę ślim acza; jeżeli natężenie 
jest zbyt wielkie, śruba  sie uślizguje, 
w obec czego m otor rów nież nie może 
stanać.

Godne jest uwagi, że firma Diesel- 
Deutz, k tó ra  w ystąp iła  z dw om a m oto­
ram i półdieslowem i 12' konnym  i 
80/100 konnym  nie w yk aza ła  znacznych 
udoskonaleń przy  sw ym  system ie. Spa­
lanie p rzy  dośw iadczeniach odbyw ało 
się niekom pletnie. Daje się to  uspra­
wiedliwić p rzy  m otorach m ałych, jak 12 
konny, koniecznością bardzo starannego 
uregulow ania, lecz p rzy  w iększych 
m otorach już dziś jest pow ażna w ada.

N asza  k ro n ika  p o rto w a  i żeg lugow a.
N ow y żaglow ie dozorowy. W e

w rześniu  został p rzy ję ty  n ow y  rządo­
w y  sta tek  dozorczy (rybacki) „G arda“ , 
w ybudow any na stoczni Stebb w  
G dańsku «według rysunków  w ypraco1- 
w anych przez inż. m orskich Ciecha­
now skiego i Bagniewskiego. Kuter ma 
długość pokładu 14,5 m. szerokości 4 
m„ zagłębienie 1,5 m., w ysokość bur­
ty  do pokładu 2,35 m.. 2' m aszty, oża- 
glenie 84 m?. „G arda“ posiada m otor 
pom ocniczy Ź cy lindrow y Bolinder. 
P rz y  540—560 obrotach szybkości 9,2 
mil m orskich na godzinę. R ew ersacja  
pracuje należycie. U rządzenie w ew nę­
trzne sk łada się z ka ju ty  dla inspekcji 
na 4 osoby, ka ju ty  dla załogi, na 2 of 
soby. w  razie po trzeby  ku ter możjb 
przyjąć na pokład 20—40 ludzi, w  za­
leżności od pogody. Kuter posiada 0 - 
św ietlenie elektryczne.

Jak  widać, po dłuższym  czasie in­
spekcja rybołów cza o trzym ała statek, 
k tó ry  odpow iada w ew nętrznym  potrze­
bom tej odpowiedzialnej służby. N ow y

sta tek  dozorczy trzym ał się znakomicie 
na fali podczas prób i zapew ne będzie 
dobrym  m orskim  żaglow cem , zachow u­
jąc te  w łaściw ości całkowicie p rzy  ru­
chu pod m otorem .

Gdynia.
Ruch portu Gdyni za tydzień. T y ­

dzień ubiegły w  ruchu portu  gdyńskie­
go minął pod znakiem wzm ożonego ru­
chu. S ta ty sty k a  nie jest w  stanie uchw y­
cić całkow itego ruchu, gdyż ogrom na i- 
lość sta tków  tylko się ukry ła  od burzy  
zachodniej na redzie Gdyni i nie jest li­
czona do ruchu portow ego. Niemniej n a ­
leży  do ruchu na w ejściu 6 doi 13 w rześ­
nia) 8 statków  m orskich o łącznej łado­
w ności 5 797 ton rej. netto,' — jak do­
tychczas rekord  tygodniow ego ruchu dla 
Gdyni. Najwięcej podniósł łączny  tonaż 
oceaniczny sta tek  fińskiej linji południo­
w o-am erykańskiej E kw ator, k tó ry  za­
w inął dn. 13 b. m. po 2 840 ton cementu, 
po lsk iego
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W śród  statków , k tó re  zaw inęły  b y ­
ty 3 szw eckie, 2 niemieckie. 1 duński. 1 
norw eski. 1 fiński. W szystko  to by ły  pa­
row ce.

Na w yjścu było 7 parow ców  o łą cz ­
nej ładow ności 5 801 ton r. netto. W  tej 
liczbie były  2 szw eckie, 2 niemieckie. 1 
duński, 1 norw eski i 1 francuski.

W szystk ie  w y sz ły  z w eglem  z w y ­
jątkiem  par. Pologne, k tó ry  p rzy jął 533 
pasażerów 7 do Francji o raz 2 tony dro­
bnicy. W ęgla w yw ieziono 9 624 tony. z 
przeznaczeniem  do szw eckich portów  (2 
statki), do Helsingforsu, Ostoi, Haw ru. 
M aklerem  w  ruchu do Finlandii i Z. S.
S. R. jest B ergenske. w  pozostałych 
w ypadkach  P o lska Agencja M orska. 
S ta tek  Pologne obsługiw any jest przez 
m iejscow a agencie Gie G enerale T ran s­
atlantique.

G dynia coraz w iecej sie uniezależnia 
w  ruchu portow ym  : corazi m niejszy jest 
odsetek statków , k tóre  zaw ijają jedno­
cześnie do Gdańska. U łatw ia to rozwój 
polskiego m aklerstw a okrętow ego.

Gdańsk.
Ruch portu gdańskiego za tydzień.

W yjątkow o burzliw a pogoda nie sp rzy ­
jała frekw encii sta tków  na wejściu w  
naszym  porcie, W ejście do portu gdań­
skiego p rzy  silnych w iatrach  z  północ­
nych kresek  kom pasu iest, jak w iado­
mo, niebezpieczne. P rz y  gw ałtow nych 
w iatrach  zachodnich red a  Gdyni, daje 
łatw e i nietrudne ukrycie. Tem  sie też  
tłum aczy, że podczas ostatniej kilku­
dniowej burzy  niewiele sta tków  zaw i­
nęło jako do portu ukrycia do Gdańska.

Pozatem  ruch na m orzu był zm niej­
szony. Tylko tem  sie tłum aczy obniże­
nie sie ponow ne liczby i tonażu statków/ 
na w ejściu w  ub. tygodniu. Zaw inęło 105 
statków  m orskich o łącznej ładowności 
59 028 ton r. W y sz ły  natom iast 103 s ta ­
tki mor. o łączne, ład. 76 298 t. rej netto.-

W śród  sta tków  k tó re  zaw inęły  b y ­
ło: 75 parow ców , 5 m otorow ców , 9 ho­
low ników . 10 lichtug m orskich, 5 żagl. 
z m otorem , 1 żaglowiec.

Ze sta tków  tych  było 73 próżnych, 
2 .iako dc portu ukrycia, 4 z pasażeram i, 
2 z  pasażeram i i ład. m ieszanym , z ład. 
m ieszanym  17, z w/egłem 3 (z Gdyni), z 
rudą 1. z  olejem 1, ze śledziam i 2.

Tonaż na w ejściu składał sie z 2 949 
ton sta tków  gdańskich, 9 434 t. duń­
skich, 10 383 t. szweckich, 2’3 468 t. nie­
mieckich. 2 541 t. angielskich, 6 028 t. 
norw eskich, 2 396 t. francuskich, 1 328 
t. łotewrskich, 501 t. fińskich. W ysoki u- 
dział ban d ery  niemieckiej na. w ejściu 
tłómac.zy sie tem , że p raw ie w yłącznie 
sta tk i niem ieckie zaw inęły  jako doi por­
tu ukrycia (figurując w  s ta ty sty ce  jako 
próżne). Poniew aż statk i próżne rów ­
nież nie płaca opłat portow ych, w iec  ka­
pitanow ie w ola zgłaszać sta tek  jako 
próżny  z rozm aitych w zględów , a  w  
sta ty sty ce  ilość sta tków  zaw ijających 
jako do portu  ukrycia jest zmniejszona.

W śród  statków r na w yjściu było 86 
parow ców . 6 m otorow ców , 3 holowniki, 
2 lichtugi, 6 żaglow ców  z: m otorem .

Ze statków  tych  było  11 próżnych, 
4 z pasażeram i, 3 z  pasażeram i i ład. 
m ieszanym . 2 z ład. m ieszanym  i drze-

wrem, 15 z ład. m ieszanym , 45 z w ęglem , 
15 z drzew em  (1 z drzew em  i celulozą), 
1 z podkładam i, 3 ze spiry tusem , 3 ze 
zbożem.

Tonaż na w yjściu  składał sie z 1 504 
t. s ta tków  gdańskich. 18 537 t, duńskich, 
17 904 t. szw eckich, 19 712 t. niem iec­
kich, 4 740 t. angielskich, 6 837 t. nor­
w eskich, 3 532 t. łotew skich. 3 123 t. 
francuskich. 334 t. holenderskich. 75 t. 
fińskich.

W ybitnem  zjaw iskiem  w  porcie 
gdańskim  by ł szw ecki m otorow iec 
w śćhódnib-azjaty.ckiej linii Form osa ok. 
8 000 ton pojem ności b ru tto , k tó ry  opu­
ścił port dn. 9 b. m. zabierając 2 400 ton 
żelaza sztabow ego i drutu z p rzezna­
czeniem do Yokohamy.

T c z e w .
Polepszenie dojazdu z T czew a do 

morza. Jak  wiadomo, żegluga statkam i 
mor sk¡en,i do Tczew a rozpoczęta  zosta ­
ła w m arcu b. r. wbrew»' tradycji uw a­
żającej W isłę poniże.i Tczewa, za dostęp­
na jedynie dla1 statków/ rzecznych. Ko­
rzystne w odostany  bieżącego lata po­
zwoliły dobrze rozw inąć szczęśliw ie za­
początkow ana żeglugę m orska na dro­
dze wodnej Schiew enhorst (ujście) — 
Tczew  przy pom ocy sta tków  o zanu­
rzeniu w stanie załadow anym  2,70 m.

Dopiero w  drugiej połowie la ta  na­
stąpiły  trudności z pow odu obniżenia 
sie w^odostanu. W dn. 3 do 5 sierpnia 
w odow skaz tczewski, w sk azy w ał ty lko 
plus 58 cm., po czem  w oda sie podnio­
sła, ażeby  w e w rześn iu  znów spadać, 
najniższy stan  30 w rześn ia  (plus 13),

W  obydwni w ypadkach  żegluga oka­
zała sie m ożliw a zaledw ie przy  2 m etr. 
zagłębieniu. a naw et mniejszem. N ajtru­
dniejsze m iejsca do p rzebycia  znajdują 
sie na odcinku pierw szych 10 kim. w dół 
od T czew a przew ażnie ieszcze w  g ra­
nicach Polski. Tu też uruchomiono p ier­
w otnie pogłębiarkę „N arew “, gdy sie 
jednak okazała za słaba, została uży ta  
pogłebiarka w iększa  iRady P o rtu  w  
G dańsku Fafner, k tó ra  pracow ała p rzy  
letnim spadku w^ody na  gdańskim  od­
cinku R ady  portu, p rzy  jesiennym  zaś 
spadku już na odcinku polskim. 
Przebagrow^ano dojazd szerokości 40 
m etrów : poniew aż gruntem  dna na
tych  przem iałach okazała sie tw a r­
da glina, wiec dojazd sie trzym a 
dobrze, tak  że w  chwili obecne.i m iast 
2 Z  m etrów  jest tam  przeszło 3 ‘A m etra 
w ody. N iestety pow yżej, pod Tczew em  
są dw a przem iały p iaszczyste, na k tó ­
rych  jest już tylko 3 m. w ody i pogłę­
bianie tych przem iałów, a raczej u trzy ­
manie na nich żądanej głębokości iest 
zjadaniem o w iele trudniejszem . To też 
za bardzo aktualna m ożna uw ażać sp ra ­
w ę urządzenia p rzystan i jeszcze nad 
polska W isła, lecz 5 km. poniżej T cze­
wa, połączonej z w ezłem  tczew skim  
bocznica kolejowa. P rzy s tań  ta k a  (pod 
C zatkow am i) m ogłaby przyjm ow ać bez 
znacznych robót pogłębiania sta tk i m or­
skie o zanurzeniu 3,5—4 m etrów , czyli 
obsługiwać najw ieksze istniejące lichtu­
gi m orskie o udźw igu 2 000 ton.

S praw a ta  .iest jeszcze daleko w  po­
lu, iednak ze w zględu na zain teresow a­

nie kół m inisterialnych oraz znanej o- 
pinji w  tej spraw/ie przew odniczącego 
Komisji Komunikacyjnej Ligi N arodów  
p. W atier, może ona szybciej niż sie 
przypuszcza nabrać realnych ksz ta ł­
tów . W  najbliższych dniach p rzy b y w a­
ją do Tczew a przedstaw iciele za in tere­
sow anych reso rtów  w/ spraw ie podziału 
zużytkow ania dla celów  portow ych te ­
renów  nadw iśianych położonych poni­
żej m ostów.

Żegluga wewnętrzna.
R uch na W iśle p o m ię d z y  P o lsk ą  

a p ortem  gd ań sk im .
1. W  ubiegłych dwu tygodniach 

(23/IX—6/X ) ruch na W iśle u trzy m y ­
w ał sie na poprzednie! w ysokości. Aż 
do końca m iesiąca w oda spadla, uniem o­
żliw iając żeglugę z pełnym  ładunkiem, 
•lecz w  chwili obecnej już tak  mocno u ro ­
sła, że na przem iałach W isły  Dolnej 
w/sziedzie już jest przeszło 1.90 w ody, 
pom iędzy Tczew em  zaś a ujściem u- 
stanow iła sie. znów  głębokość przeszło 
37 decym etrów/ na istniejących prze­
miałach poniżej Tczew a.

Przeszło  w  tym  czasie z Polski do 
portu gdańskiego 51 holowników bez 
silnika, te ostatnie w szystk ie  z ładun­
kiem. W śród  tych było 125 berlinek z 
w ęglem , 15 z balami, 22 ze zbożem, 
otrębam i i m ąką, 2 z owocem , 2 zi ja rzy ­
nam i i kartoflam i. 3 z sodą z M ątew 
(382 t.), l  z cegłą, 2 z owocem, 1 z ka­
mieniem. P ró cz  tego p rzy b y ły  3 tra tw y , 
1 zNPrzem yśla i 2 z B rdyujścia.

W  góre rzeki przeszło 46 holowni­
ków/, ciągnąc 180 statków^ próżnych, 
oraz 11 naładow anych. W śród  tych  
ostatnich 11 berlinek udało sie do W a r­
szaw y  z m ieszanym  ładunkiem  ryżu, 
łoju, garbników , korku, sprężyn, m ar­
garyny , fa rb y  i t. d. 1 berlinka nato­
m iast z 204 ton siarki , była przeznaczo­
na do W łocław ka.

W  tygodniu spraw ozdaw czym  (7— 
13 paźdz.) ruch by ł nieco zm niejszony, 
na co w płynęło zmniejszenie, a naw^et 
zupełne w strzym anie  w ysyłk i w^egla z 
kopalń do punktów  przeładunkow ych na 
W iśle w  celach eksportow ych. P rzew i­
duje sie w obec tego też dalsze zmniej­
szenie ruchu.

Przeszło  w dół w  tygodniu 18 holo­
w ników  i 61 berlinek, w  tej liczbie z 
w/eglem 25. z soda 1. ze zbożem  13, z! 
faszynam i 8, z  kam ieniem  2. z cebulą 1, 
z deskam i i balam i 4, z cukrem  6. z 
ziemniakami 1. Spław iła sie 1 tra tw a  z 
Torunia z 500 m etr. sześć, drzewca.

W góre rzeki przeszło holow ników
18.. próżnych berlinek 52,'o raz 3 berlinki 
z m ieszanym  ładunkiem (łój, garbnik, 
ryż. olej) do W arszaw y,

Na W iśle Dolnej najgorsze przem ia­
ły  w ykazu ją  obecnie 1,70 w ody, lecz w  
zw iązku z opadaniem pow szechnem  w o ­
dy  oczekiw ać należy  pogorszenia w a­
runków  żeglugi.
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K ro n ik a  św ia tow a .
ŁOTWA.

Ruch oortu Lipawy. W  czasie od 
14—26 w rześn ia  zawinęło do portu Li­
paw y 36 statków  o łącznej ładow ności 
10 036,6 ton rej, netto. S tatk i te p rz y ­
w iozły łac in ie  1 739 ton m ieszanego ła ­
dunku, 1319 beczek śledzi, 1 650 ton 
nafty. 890 ton zboża, 1 600 sztuk cegły, 
d rzew a w tranzycie. 7 sta tków  zawi­
nęło próżnych  i pod balastem .

W  tym że czasie opuściło port 39 
statków  o łącznej ładow ności 14 756,6 
ton rej. netto. S tatk i te  w yw io z ły  łą ­
cznie 2 078 ton mieszanego- ładunku, 
1 290 ton żyta, 250 std. dyli. 850 ton 
drzew a. 15 statków  w yszło  próżnych 
i pod balastem .

Zbadanie przyczyn zatonięcia „Neu- 
badu“. P arow iec osobow y Neubad, 
k tó ry  kursow ał w zdłuż w y rzeza  ry ­
skiego. a zatonął w raz  z 40 pasażera­
mi, został zbadany  przez/ komisie, k tó ­
ra  się posługiw ała pom ocą murków j 
S tw ierdzono, że bezpośrednia p rzy ­
czyna nieszczęścia b y ły  o tw arte  bocz­
ne okienka w  kadłubie okrętow ym , 
p rzez k tóre w óda przy  przechyleniu 
się statku dostaw ać sie zaczęła do iego 
wnętrza. W  zw iązku z w ypadkiem  o- 
czekiw ane sa zmiany- w  adm inistracji 
żeglugowej w  R ydze.

WŁOCHY.
System  subwencyj dla budownictwa 

okrętów. Nowe zasady popierania bu­
dow nictw a okrętów  nab ra ły  m ocy o- 
bow iązuiącei zi dn. 1 lipca b. r. P a ra ­
grafy  p ierw szy  i drugi specjalnei usta­
w y  zw alniają od cła w szelkie m ateria­
ły i p rodukty  niezbędne p rzy  budowie 
okrętów . W aga tych  m ateriałów  na to ­
nę nośności budow anego statku nie po­
w inna przew yższać  500 kiło. Za tonę 
poszycia i w ręg  w yprodukow anych  
w e W łoszech z, tych zw olnionych od 
cła m ateriałów  płaci się budującem u 
premii 7.50 liry.

A rtykut trzeci określa  prem ie za, 
budow nictw o holow ników  i drag.

W szystk ie  prem ie w ypłacają  się za­
sadniczo po w ykończeniu statku, je­
dnak dopuszczalne są zaliczki, do 40 
óroc. k w o ty  premii po ustaw ieniu w ręg

przegród w odoszczelnych, oiraz 20 
jr.oc. p rzy  spuszczeniu na w ode.

Mogą być zw alniane od cła rów nież 
yszelkie m aszyny, k tóre  nie m ogłyby 
>yć w ykonane w e W łoszech (art. 14 
staw y).

Sprawy prawniczo-morskie,
Baltic and W hite Sea Conierence 

«stanowiła stałą skalę należności prze­
stojowych. Zwfazek arm ato ró w  Baltic 
in d  W hite S ea  C onierence polecił dla 
sw ych członków  z dniem 9-go 
w rześnia b. r. stosow ać w  um ow ach 
frachtow ych następujące norm y od­
szkodow ania za dni przestojow e:

dla sta tków  o nośności 
n w  włącznie bunkrów  

1000— 1500 
1501—2000 
2001—2500 
2501—3000 
3001—3500 
3501—4000 
4001-5000 
5001—6000

przestojow e 
w  funtach 

22.10.0 
25. 0.0
27.10.0 
30. 0.0
32.10.0 
35. 0.0 
40. 0.0 
45. 0.0

Uchwała ta  ma być  w yw ołana  licz- 
nemi w ypadkam i długich przestojów* 
w  portach bałtyckich, D otychczasow e 
■umowy frachtow e często zaw ierają 
zbyt niskie przestojow e. Nowe w aru n ­
ki sa n iezbyt korzystne d!a frachtują­
cych.

Z  prasy.
Zeszyt wrześniow y „Morza“ ukazał 

się jako zwiększiony num er polsko-an­
gielski. A rtyku ły  polskie: P o rt G dyński 
inż. St.. Łęgow skiego. W  spraw ie roz­
woju polskiego handlu, m orskiego. •— 
A. Siebeneichena. W ydajność portów  
gdańskiego i gdyńskiego oraz obrót 
p rzew ozow y w tych  portach. Żegluga 
rzeczna. Dział ofic.ialny L. M. i R. — 
A rtykuły  angielskie: The port of Dan- 
zSg. — The Danzig E xport and Im port 
and the Needs of its local m arket by  W. 
Sieg, Coal export over Danzig by Dr.
F. Hiichen. The export of tim ber b y  S. 
Szafraniec. The export of grain by K. 
I lerbicli. Polish sugar industry  by  Bank 
C ukrow nictw a w  Poznaniu. Polish P e ­
troleum  (Polmin). 1 he production and 
export of livestock by  M. M arkijano- 
wicz. E xport of bacon from  Poland by 
L. Lataw iec. The Polish tobacco Monoi- 
poly. — Tobacco in .th e  Polish Foreign 
Trade (też  po polsku). O głoszenia przy  
tym  num erze ukazały sie w  .językach: 
polskim, angielskim, niemieckim i fran­
cuskim.

P rz y  num erze rozsyła sie broszu­
ra  p. F. R ostkow skiego p. t. P ań stw o  a 
żegluga i jej rentow ność.

Podróże morskie 
i sport wodny.

Alain Gerbault doznał awarji.
„Le P e tit Parisien“ ogłasza telegram , 

k tó ry  nadszedł z Nowe.j Kaledonii. Alain 
G erbault, znany naszym  czytelnikom- 
żeglarz sam otny dokoła św iata, zlnajdu- 
ie sie w  Ażix, na w yspach  Salom ona. 
Jego yach t F irecrest doznał aw arii w  
zatoce W allis, a  m ianowicie w  ten spo­
sób, że na stanow isku kotw icznem  kot­
wica yachtu  puściła i yach t się znalazł 
na rafie.

Yacht stracił swó.i kil, uszkodzenia 
inne sa iednak nieznaczne. Spuszczenie 
na w ode i ustaw ienie kilu mie.iscowemi 
środkam i jest niemożliwe. G erbault o- 
czekuie pom ocy od awizo francuskiego 
Cassiopee, k tó ry  niebaw em  zaw inie do 
zatoki W allis w  drodze podróży  słu­
żbowej.

Ruch tow. w porcie gdańskim 
w pierwszej dekadzie września.

(w tonach)
WYWÓZ: Prod. mineralne: węgiel 

106 71.3, sól 45, parafina 354, cem ent 
612, oleje 2 926, soda 443, żużel p iry ­
tow y  432.

Prod. roślinne: jęczmień 2 318, ży ­
to 6 051, pszenica 47, ow. strączkow e 
307, rafinada 150, d rzew o 30 916. koni­
czyna 82, sm oła d rzew na 365, m ąka pa­
stew na 120, o tręby  pszenne, żytnie i 
jęczmienne 111, rzepak 52.

Prod. zw ierzęce: św ieże mięso 204, 
jaja 6, skóry  19.

WWÓZ: Prod. mineralne: m ączka 
Thom asa 560, węgiel 730, siarka 230, 
ruda żelazna 6800, cyna 76.

Prod. roślinne: ry ż  388. oleje 411,
garbnik kw ebracho 383, baw ełna 38.

Prod. zw ierzęce: sm alec 90, śledzie 
sol. 1 289. tłuszcze 152, skóry  sol. 328, 
w ełna sur. 108. w ełna 5.

Hasz wywóz I wwóz 
morzem.

D ane p r o w iz o r y c z n e .
Objaśnienie skrótów: par. — parowiec,

żagl. — żaglowiec, żagl. z mot. — żaglowiec 
z motorem, hol. — holownik, licht. — lich- 
tuga (berlinka) morska, mot. — motorowiec.

Ang. — angielski, belg. — belgijski, duń.
— duński, est. — estoński, fr. — francuski, 
fsk. — fiński, gd. — gdański, hld. — holen­
derski, lit. — litewski, łot. — łotewski,.niem.
— niemiecki, norw. — norweski, poi. — polski 
szw. — szwecki.

Maklerzy: (Art) — Artus, (B i S) — 
Behnke i Sieg, (Bg) — Bergenske, (D-Ś) — 
Danziger Schiffahrtskontor, (Ow.) — Gans- 
windt, (Hg.) — Hartwig, (Lcz) — Lenczat, 
(Pw ) — Prowe, (Rhd.) — Reinhold.

Liczby oznaczają ładowność statków, w 
tonach netto (1 tona —• 2,83 m3).

W yw óz p o lsk ie g o  w ę g la  p rzez  
p o rt g d yń sk i.

(6 — 12." p aździern ik a).
6 paź.: niem. p,ar. Bille 344 do L e­

ningradu (Bg). szw. par. G usten 355 do 
R andersu (Bg), szw . par. Atos 1 255 do 
Sztokholm u (Pol. Ag. Morska).

8 paź.: niem. par. G ertrud  504 do
Leningradu (Bg). duń. par. Inge 733 do 
Helsingforsu (Bg).

10 paź.: norw . par. K aparika 9 2 2  do 
Oslo (Pol. Ag. M orska), niem. par. S tor 
3 49  do Leningradu (Bg).

12 paź.: szw . par. Karin 197 do Hel- 
singborgu (Pol. Ag. M orska).

Statki pow yższe w yw iozły łącznie 
10 780 t. węgla.
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W yw óz p o ls k ie g o  w ę g la  przez  
p o rt gd a ń sk i.

(4 — 12 p a ź d z ie rn ik a )
4 paź.: niem. par. F ricka 1583 do 

B ordeaux (B i S), sziw. par. Emil R. 
Bom ann 721 do Hull (B i S).

5 paź.: norw . par. Rensfjell 656 do 
Helsingborgu (B i S), duń. par. W itw e 
Th. Mailing 1 135 do Kopenhagi (Rhd), 
niem. par. Hugo Ferdinand 1 092 do L e­
ningradu (Bg), szw . par. Ilse 298 do 
L ondynu (Bg), grecki par. Nicolaos P a ­
irea s  1 994 do S avony  ('Art*’), norw . par. 
Steinm ann 268 do S tegersham nu (B i S), 
szw . par. A m ity 537 do Sztokholm u (B 
i S).

6 paź.: niem. par. Rheingold 810 do 
Leningradu (Bg), szw . par. O sbur 780 
do Sölvesborga (B i S), niem. pair. Heinz 
Ferdinand 728 do W asy  (Bg), szw . par. 
B otte 878 do O xelösundu (Bg), lot. par. 
B alva 1 348 do R ygi (B i S). niem. par. 
S tettin  797 do' Lenigradu (Bg).

7 paź.: niem, par. Bille 344 do Lenin­
gradu  (Bg). norw. par. Dam pske 1 127 
do Sundsvallu (B i S), dun. par. Borg- 
hild 431 do Kopenhagi (D — S), duń. 
żagl. z mot. T riton 59 do F axe  (B i S), 
ang. par. Clevedon 789 do Londynu 
(Bg-).

8 paź.: sźw . par. Kjell 687 do Kal- 
m aru (B i S), dim. par. L aura  M aersk 
823 do Sundeflandu (Bg), duń. par. F ran- 
krig  778 do Calais (Rhd), ang. par. 
Helmond 581 do A berdeen (Rhd), norw. 
par. H auledal 1 208 do Sundsvallu (B 
i S), norw  par. Nanna 305 do Low e- 
stoftu (Rhd), szw . par. Toerne 574 do 
Oslo (Bg), duń. żagl. z mot. Jens 122 do 
Naxö (B i S), niem. par. Goitenhof 847 
do Leningradu (Bg), norw . par. Snarö 
762 do Dundee (B i S), niem. par. H am ­
b u rg  619 do L eningradu (Bg).

9 paź.: szw. par. Excelsior 841 do 
G öteborga (B i S). duń. par. Askö 738 
do Kopenhagi (Rhd), norw . par. S tran  
1 157 do Leningradu (Bg), niem. par. 
Johanna Lehm ann 725 do Dundee (B i 
S), szw. par. Abisko 1 640 do S undsva l­
lu (B i S), szw . par. G öta 574 do1 O- 
skarsham nu (B i S), szw . par. Jeanne 
Jansson 320 do Malmö (B i S). fr. par. 
Le M erlier 1 175 do Boulogne (B i S).

10 paź.: niem. par. R enate 508 do 
Gavie (Bg), szw. par. Gunhild 352 do 
K alm aru (B i S), szw . hoi. F re y  15 z 
licht. F rode i Kelsö 813 doi S ztok­
holmu (B i S), lot. par. A bava 864 do 
Rygi (Bg), lot. par. E v erest 1 320 do 
Rygi teg ),

11 paź.: szw . par. Tania 341 do Mal­
mö (B i S). niem. par. Carl Cords 498 
do Trangsundu (Rhd), duń. par. T iera 
681 do Ystadu (Rhd), niem. par. Pom e­
rania 108 do Nyköpingu (Gw).

12 paź.: chm. par. V ira 721 do T yne- 
dockti (Rhd), szw . par. Aina 772 do Gä^ 
wie (B i S), fr. par., Frim aire 1 112 do 
Rouen (Hansa).

Statki pow yższe w yw iozły  łącznie 
91 000 ton węgla.

W yw óz p o ls k ie g o  d rzew a  p rzez  
p o rt gd ań sk i.

( 4  — 12 p a ź d z i e r n i k a ) .

5 paź.: ang. par. Chloris do Hull
i'0  -  > ).

6 paź.: niem. mot. H erm ann Boone- 
kamp 582 do W esthartlepool (B i S), 
norw  par. R agenvald Jarl 1 091 do 
P restonu  duń par. Holland 7?0 d'o T y- 
nedocku (Bg), niem. par. T hora 1 493 do 
R otterdam u (Rhd), duń. par. Fanö 1 093 
do Calais (B i S). norw . par. H ogstad 
365 do Londynu (Rhd).

7 paź.: szw . par. Inna 1 122 doi L on­
dynu (Bg), duń. żagl. N. T. P e te rsen  259 
do Douglasu (Gw), duń. par. Livland 
1 358 do D ordrechtu z podkładam i (Bg).

8 paź.: fr. par. Yainville 836 z tow. 
i drz. do Rouen (W orm s). duń. par. Ro­
senberg 1 206 do M anchesteru (Bg), 
niem. pär. Lothar 257 do Lubeki (Rhd), 
ang. par. Ambleside 506 do Londynu z 
drz. i celuloza (Shaw), duń. par. Eng­
land 1 444 do Londynu (Bg).

9 paź.: gd. par. Edith Bosselm ann
291 do G raveünes (Rhd). niem. par. Du- 
razzo 4S5 do A ntw erpii (D — S), niem. 
par. H ansa 612 do Hull (Shaw), niem. 
par. Falk 853 do Antw erpii z tow . i. drz. 
(B i S \

11 paź.: duń. par. Jägersbo rg  727 do 
H orsensu (Bg).

Statki pow yższe w yw iozły  łącznie 
63 800 m 3 drzewa.

W yw óz p o ls k ie g o  z b o ż a  przez  
p o rt g d ań sk i.

(4— 12 października).
4 paź. niem. par. Im atra 544 do W i- 

borga z tow . i zbożem  (Lcz).
5 paź.: niem. par. T reue 290 do W i- 

borga ze zb. i m aka (Wolff).
6 paź.: niem. par. Johann Ahrens 538 

do W azy  (Pw e).
7 ptż.: niem. żagl. z mot. Ilse 74 do 

F lennsborga z ta ta rk a  (Pw e).
9 paź.: norw . par. Velang 361 do W i- 

borga (Gw).
Statki pow yższe w yw iozły  łącznie 

3 100 ton zboża..

W yw óz p o lsk ic h  p ro d u k tó w  n a fto ­
w ych  p rzez  p o rt gd ań sk i.

(4— 12 październ ika).
4 paź.: szw . hol. B orger 19 z licht, 

cyst. Schell X 296 da  Sztokholm u z naf­
ta  (ThorHals).

5 paź.: fsk. mot. M argareta 260 do 
Abo z benzyna (B i S).

Statki pow yższe w yw iozły łącznie 
1 100 ton produktów naftowych.

W w óz rud i m in era łó w  p rzez  p ort  
gd ań sk i.

(4— 12 października).
5 paź.: niem. par. W annaheim  2345 z 

Lulea z ruda żelazna (B i S).

10 paź.: niem. par. Venetia 1 506 z  
Koppersham nsw iku z ruda (Schenker).

Statki pow yższe przywiozły łącznie 
8 900 ton rudy.

C. H A R T W iG  T. A.
ODDZIAŁ GDAŃSKI

E k sp ed y cja , Ż eg lu g a , A sek u racja , 
C len ie , In k aso , W łasne Składy: 

P f e f f e r s t a d t  1.
BIURA: N o w y -P o r t, W eich se lb a h n -  

h of i H olm .

Rynek frachtowy.
F rach ty  w  ostatnim  czasie ogrom ­

nie poszły  w  góre, w pływ ając naw et 
ham ująco na w yw óz, w szczególności 
drzew a. W  ciągu tygodnia frachty  za 
drzew o do Anglii podniosły sie o prze­
szło 20 proc., co się tylko częściowo 
tłum aczy  nastaniem  zimowego okresu, 
w  k tó rym  nie w olno brać do angielskich 
portów  ładunku pokładowego. Za ta rty  
m ateriał piąci się obecnie do Londynu 
55 szyi., do Hull 5 5 /— , a naw et do 5 8 /— . 
do A ntw erpii 5 0 /— . Do Danii płacono 
już 35 koron duńskich, w szystko  za 
standard .

F rach ty  w ęglow e rów nież zostały- 
w yśtubow ane, tak, że w  końcu już na­
zyw ano do portów  w schodniego w y ­
brzeża Anglii fracht 12 do 13 szyi. za 
tonę. Do Kopenhagi i Sztokholm u pła­
cono już do 10 szyi. za tonę.

Mniej się podniosły frach ty  zbożo­
w e, lecz jednak o przeszło 10 proc. 
F rach t za tonę ciężkiego zboża do Fin­
landii w ynosi iuż obecnie 11 szyi., do 
portów  estońskich 10 szyi., do Calais 
14 szył.

E ksport cukru zupełnie ustal.
W edług dość rozpow szechnionego 

m niem ania kulminacja frachtów  już n a ­
stąpiła. N ależy mieć się na baczności, 
gdyż mimo w szystko  dalsza zw yżka 
jest możliwa. O ptym izm  co do ukoń­
czenia strejku angielskiego był przed­
w czesny , a żegluga nadal pracuje w  
w arunkach „koniunkturow ych“ w y so ­
ce sp rzy jających  zw yżce frachtów .

Ruch o k rę tó w  p rzew idyw any.
R ozkład  lin ji p a sa żersk ie j H avre-G dynia.

zav
data

D o G dyni
vinął, zawinie 

skąd

Z G dyni
odpłynie

dokąd data
Nazwa okrętu

Towarzystwo
okrętowe

27.10.
18.11. 
8.12. 
7. 1.

z Le Havre 
» » 
n »

\
do Le Havre 28.10. 

19.11. 
9.12. 
8. 1.

S. S. Pologne Cie Generale 
Transatlantique
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i i i GdansRu Ż eglarza  P o lsk ie g o  
czytać można 

:= = := := := = = ^  w kawiarniach: 
„ E litę“, H olzm ark t 11, te le fo n  6888, 
„ E litę“, J o p e n g a sse  23.

99 SARMIACJAt t

jedyne polskie towarzystwo żeglugi morskiej 
s ta tk i  „ W a w e l“ lOOO tdw .

„W isła“ 830 td«v. 
D elegat Zarządu: S ch aferei 15, G dańsk

tel. 3078, 3079, 8275.

■mm
B
n

■
■

oficjalny organ Giełdy 
Orzewnef w Bydgoszczy. 
Czasopismo zawodowe dla handlu 

i przemysłu drzewnego.
Jed yn e p ism o  fa ch o w e  te g o  

rodzaju  na ca łą  P o lsk ą .
W ychodzi 2 ryzy w tygodn iu . 

VIII rok istnienia.

E iH jH o m ie s to m e i le ś e i i
Rok założenia  1876.

Numery okazowe darmo!

Sdminiiiraiia „Rynku Dnew- 
negs I Przeglądu Lsinicztso

Poznań - Wielkie Garbary 20.
Telefon 1820. 

BBBBBBBBBBBBEliaH EBa BBBBBBBB

“ S

leptom morscy i rann i 
Spedytorzy i milerzy ohrgtowi 

i y  perlowi i 
i y  i pracowity t  

Iryeane  wojenni
oraz

ffiiyscy Przyjaciele ieptopi
czytują, i abonoją

D
za

data

o  G dańska
winął, zawinie 

skąd

Z G dańska
odpłynie

dokąd data
Nazwa okrętu Tow arzystw o okręt, 

wzgl. makler

14.11.
24.10.
19.10.
22.10. 
2 6 .10.
29.10. 

2.11. 
5.11.

19.10.
26.10.

z Nowego Jorku

, Londynu 
„ Lipawy 
„ Londynu
. Rygi
„ Londynu 
„ Lipawy 
„ Hull 

»

do Nowego Jorku 
»

„ Kłajpedy i Lipawy 
„ Londynu 
„ Kłajpedy i Lipawy 
„ Londynu 
„ Kłajpedy i Lipawy 
„ Londynu 
, Hull 
. Londynu

20.11. 
2.11.

19.10. 
22. 10.
26.10. 
29. 10.

2.11. 
5.11.

23.10.
29.10.

Estonia
Lituania
Baltara

»
Baltriger 
Baltannic 
Baltara *

»
Kowno
Smoleńsk

Balt. America Line 

United Balt. Corp.

Ellerman’s Wilson 
Line

Ruch okrętowy w porcie gdańskim.

W osiostany W is ty .
P a ź d z i e r n i k

Daty 9 10 11 12 13 14 15

K raków - 2 2 1 - 2 2 2 - 2 2 4 - 2 2 7 - 2 2 5 - 2 1 8 - 1 8 6
Z aw ichost 106 102 99 96 101 106 110
W arszaw a 131 126 121 117 116 114 115
Płock 107 102 99 96 93 93 97
Toruń 122 117 107 102 100 90 94
F ordon 132 124 118 112 107 104 102
Tczew 96 84 74 ' 66 60 52 52
U jŚcie(Schiew enh.) 216 224 220 238 250 268 268

Najtańsze pismo fachowe w Polsce.

Miesięcznik ilustrowany „MORZE“
Organ Ligi Morskiej i Rzecznej.

Pismo poświęcone propagandzie morza i dróg 
wodnych w Polsce.

K ażdy u św ia d o m io n y  o b y w a te l R ze c z y p o sp o lite j  p rzeg lą d a  i 
czy tu je  „ M O R Z E “ .

Łącznie z „Żeglarzem Polskim“ kosztuje tylko zł 8 .5 0  rocznie? 
zł 4 .25 p ó łroczn ie .

Zamawiać można przez administrację „Żeglarza P o lsk ieg o “ w Tczew ie  
lub bezpośrednio w admin. „M orza“ —  W arszaw a, Elektoralna 2.

„Morze“ bez „Żeglarza Polskiego“: roczn ie  6 z łotych ,
p ółroczn ie  3 z ło te .

Mmmmi) ~ M m  Fowoo
Tczew, ulica Hallera 17

w y sy ła  n a stęp u ją ce  w y d a w n ic tw a :
J. Klejnot-Turski. Pięciojęzykowy słownik żeglarski Ark. 1 . . . .
— Dokumenty morskiego prawa handl. Gdańsk 1924 ..................................................
— Wisła Morska. Z 3 planami i 6 ilustr. Tczew 1926 .......................................
M Wojtkiewicz, inż. kom. Droga wodna Warszawa — Bałtyk. Warszawa 1926
— Wisła Pomorska. Warszawa 1926 .................................................................................
F. M. Winowicz. Praktyczny podręcznik dla handlu zamorskiego. Gdańsk 1924 
Przegląd miesięczny Revue Maritime (maryn. wojenna) preuumerata roczna

pojedyńcze tomy, bogato i l u s t r o w a n e ...................................................................
o ra z  n a jn o w sze  w y d a n ia  fran cu sk ie:

L. Bronkhorst Podręcznik dla kandydatów na kapitana przybrzeżnej żeglugi. 106
rys. 526 str. 1926 ..........................................................................................................

Podręcznik manewrowania. 392 rys. 622 str. 1926 . . . . .
De Balincourt i franc, sztab morski. Floty wojenne wszystkich państw na rok

1925. Najnowsze wydanie. 800 rys. i fotogr. 733 str................................................
B. Maurice. Statek handlowy. Z licznemi rys. 320 str. 1923 . . . .
Clerc-Rampal. Praktyka yachtingu. 83 rys. 384 str. 1926 .......................................
B. Aillet Eksploatacja handlowa statku z 28 ryc. 98 str. 1923 . . . .
J. M. Le Guilcher. Wykład praktyczny kotłów i maszyn statków handlowych. Z

340 ryc. 512 str. 1923   17,50 zł
E. Antraygues. Wiadomości z morsk. prawa międzynarodowego 1924 . . . 2,80 zł
St. Millot. Prace mechaniczne na pokładzie i w  stoczni 1924 . . . .  4,50 zł
B Aillet. Podręczna książka kapitana, w oprawie, 184 stron wydanie II-gie 1922 6.80 zł
Za zaliczką 70 gr drożej. -  Wszystkie ceny rozumieją się  z przesyłką.

0,80 zł 
1,20 z ł 
0,80 zł
3.00 zł
2.00 zł
4.00 zł 

29,00 zł
2,90 zł

10,00 zł 
17,50 zł

9,50 zł 
8.00 zł 
5.80 zł 
3,70 zł

Redaktor Józef R. Klejnot. Nakładem wydawnictwa »Żeglarz P o lsk i“. Odbito w drukarni ..Pielgrzym a“ w  Pelplinie.


